
NASZYM CELEM DOBRO DZIECKA

To hasło, które przyświeca Towarzystwu 
Przyjaciół Dzieci od ponad 100 lat. W tych 
kilku słowach zawarta jest cała filozofia 
naszej działalności. Jesteśmy po to, aby 
wspierać dziecko, stać na straży jego praw 
oraz dbać o szczęśliwe i beztroskie 
dzieciństwo. To dla dzieci rozwijamy się, 
t w o r z y m y  n o w e  f o r m y  p o m o c y  
dostosowane do współczesnych potrzeb. 
Jesteśmy organizacją, która nigdy nie była 
obojętna wobec dziecięcych problemów. 
Aby skutecznie wspierać dzieci od wielu lat 
edukujemy rodziny, wspierając je tak, aby 
jak najmniej dzieci wychowywało się poza 
rodziną  b io logiczną.  W tym ce lu  
opracowaliśmy nowy kierunek - zawód 
pedagoga rodzinnego. Jesteśmy wszędzie 
tam, gdzie dziecku dzieje się krzywda.

Naszym Celem Dobro Dziecka – 
tych kilku, jakże ważnych słów, nie 
m o g ł o  z a t e m  z a b r a k n ą ć  n a  
sztandarze  Zachodniopomorskiego 
Towarzystwa Przyjaciół Dzieci.

P o d c z a s  t e g o r o c z n e g o  X I X  
Regionalnego Zjazdu Sprawozdawczo-
Wyborczego uroczyście nadany został 
S z t a n d a r  Z a c h o d n i o p o m o r s k i e g o  
Oddziału Regionalnego TPD. To pierwszy 
sztandar  w długoletnie j  h is tor i i  
Towarzystwa Przyjaciół Dzieci na 
Pomorzu Zachodnim. Pomysłodawcą i 
głównym inicjatorem był Zygmunt 
P y s z k o w s k i ,  p r e z e s  Z a c h o d n i o -
pomorskiego Oddziału Regionalnego TPD 
w Szczecinie oraz wiceprezes Zarządu 
Głównego TPD. Jest to również zasługa 
wielu osób i instytucji współpracujących z 
naszą organizacją, które zasiliły komitet 
fundatorów.  Sztandar  to  symbol  
organizacji i powód do dumy, zarówno dla 
czołowych jej działaczy, jak i dla każdego, 
kto utożsamia się z ideami głoszonymi 
przez naszą organizację.

Podczas uroczystości nadania Sztandar 
Zachodniop omorsk ie g o  Oddz ia łu  
Regionalnego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci w Szczecinie został odznaczony 
Medalem im. dra Henryka Jordana.



Z y g m u n t  P y s z k o w s k i  -  p r e z e s  
Zachodniopomorskiego Oddziału Regionalnego 
Towarzystwa Przyjaciół Dzieci w Szczecinie, 
wice-prezes Zarządu Głównego TPD w 
Warszawie.

Towarzystwo Przyjaciół Dzieci 

p o d e j m u j e  d z i a ł a n i a  n a  r z e c z  

najmłodszych przez cały rok. Nie mamy 

przerwy wakacyjnej, a wakacje to dla 

naszej organizacji czas wytężonej pracy. 

Ponieważ wiemy, jak ważny w życiu 

młodego człowieka jest wypoczynek, to 

w tym czasie podejmujemy odpowiednie 

działania mające na celu organizację 

wspaniałych wakacji dla naszych 

podopiecznych. W sezonie letnim 2023 

po raz kolejny, dzięki ogromnemu 

wsparciu Urzędu Miasta Szczecin, 

mogliśmy we wszystkich placówkach 

zorganizować akcję letnią pod hasłem 

„Wypoczynek w miejscu zamieszkania”. 

Z tej formy wypoczynku skorzystało 

ponad 300 dzieci ze Szczecina. Dzięki 

hojności włodarzy miasta program 

naszych "półkolonii" był niezmiernie 

bogaty. W tym roku także postawiliśmy 

na edukację turystyczną organizując 

wiele ciekawych wycieczek krajoznaw-

czych, między innymi odwiedziliśmy 

Kołobrzeg, Łukęcin, Międzyzdroje, 

Woliński Park Narodowy i Trzęsacz. 

Poznaliśmy życie dawnej wsi podczas 

zwiedzania Skansenu w Osieku nad 

Notecią. W programach wycieczek nie 

zabrakło akcentów edukacyjnych: 

zajęcia warsztatowe na Zamku Drahim w 

Starym Drawsku, poznanie historii II 

wojny światowej podczas pobytu w 

Międzyrzeckim Rejonie Umocnionym, 

zabawa w wiosce „Dziki Zachód” w 

Zieleniewie oraz wojskowa zaprawa 

podczas pobytu na Poligonie Kajtur. We 

wszystkich placówkach Zachodnio-

pomorskiego Oddziału TPD odbywały 

się wakacyjne zajęcia, warsztaty, wyjścia 

do kina, pikniki oraz imprezy sportowe. 

Łącznie w naszym województwie z ofert 

skorzystało ok. 1500 dzieci i młodzieży.

Jako wieloletni pedagog, pracujący z 
dziećmi i rodzinami, często jeszcze 
spotykam się z niechlubną maksymą, że 
„dzieci i ryby głosu nie mają”. To 
powiedzenie popularne, kiedy byłam 
jeszcze dzieckiem, nadal ma przełożenie 
na współczesne czasy. Piastując funkcję 
Rzecznika Praw Dziecka Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci często spotykam się z 
takim podejściem wśród rodziców, 
nauczycieli, czy też instytucji (sądy, 
policja). Jakże często dziecko nie ma 
możliwości wypowiedzenia swojego 
zdania przed sądem w sprawach 
dotyczących stricte jego osoby. Jakże 
często dziecko w sądzie traktowane jest 
przedmiotowo. Nawet prawniczy język 
odnosi się w ten sposób mówiąc o dziecku 
np.: „Rodzic jest zobowiązany do wydania 
dziecka ...”. Dziecko czasem nie chce być 
wydawane i o tym należy pamiętać.

Jeszcze nie przebrzmiała sprawa 
małego Kamilka, który prosił o pomoc, ale 
nikt nie chciał go słuchać, bo przecież to 
tylko dziecko. Dlatego ważne jest, aby 
zacząć słuchać dzieci, tego co mają nam 
dorosłym do powiedzenia, zwłaszcza w 
sprawach dotyczących przemocy i 
zagrożenia ze strony dorosłych, bądź 
rówieśników. Naszym, wszystkich 
dorosłych, obowiązkiem jest chronienie 
dzieci tak, aby mogły wzrastać w poczuciu 

bezpieczeństwa. Przepisy nie nakazują 
przesłuchania dzieci w ramach procedury 
Niebieskiej Karty, dlatego trzeba je jak 
najszybciej zmienić. O tym, czy głos dziecka 
doznającego przemocy będzie wzięty pod 
uwagę, mogą decydować obecnie urzędnicy 
zajmujący się sprawą jego rodziny, ale 
często zdanie dziecka jest pomijane – 
alarmuje Konstytucyjny Rzecznik Praw 
Dziecka. Rzecznik Mikołaj Pawlak, który 
zwrócił się w tej sprawie do Minister 
Rodziny i Polityki Społecznej Marleny 
Maląg, podkreśla, że zmiana przepisów 
dotyczących Niebieskiej Karty, które 
nakażą bezpośrednie wysłuchanie dzieci w 
ramach tej procedury, pozwoli na pełniejszą 
r e a l i z a c j ę  i c h  p r a w  i  n a  l e p s z e  
zdiagnozowanie sytuacji związanej z 
zagrożeniem stosowania przemocy. Jak 
zaznacza Rzecznik, w dzisiejszej praktyce o 
wysłuchaniu dziecka decydują ad hoc 
członkowie zespołów interdyscyplinarnych 
lub grup roboczych i element ten jest często 
pomijany. Mikołaj Pawlak zwraca uwagę, że 
dziecko będące świadkiem przemocy z 
mocy prawa jest uznawane za osobę 
doznającą przemocy.

Obowiązek wysłuchania dziecka, o ile jest 
ono możliwe ze względu na jego rozwój 
psychofizyczny, przewiduje także art. 12 
Konwencji ONZ o Prawach Dziecka. 
Zgodnie z tym przepisem „Państwa-Strony 
zapewniają dziecku, które jest zdolne do 
kształtowania swych własnych poglądów, 
prawo do swobodnego wyrażania własnych 
poglądów we wszystkich sprawach 
dotyczących dziecka, przyjmując je z 
należytą wagą, stosownie do wieku oraz 
dojrzałość dziecka”, zaś zgodnie z ust. 2 tego 
postanowienia prawo to rozciąga się na 
k a ż d e  p o s t ę p o w a n i e  s ą d o w e  i  
administracyjne dotyczące dziecka.

Z wystąpienia Rzecznika Praw Dziecka 
RP do Minister Rodziny i Polityki 
Społecznej w maju 2023 r.

Dzieci z Placówki Wsparcia Dziennego 
TPD w Suchanówku chętnie spędzają 
wakacyjny czas na tworzeniu sztuki. 
W y k o r z y s t u j e m y  r ó ż n e g o  r o d z a j u  
materiały. Ostatnio dekorowaliśmy 
kamyczki przywiezione znad polskiego 
morza. Innym razem tworzyliśmy letnią 
łąkę pełną kwiatów za pomocą farb 

plakatowych i baloników. Jedno jest pewne - 
w ś r ó d  n a s  j e s t  w i e l u  m ł o d y c h  
utalentowanych artystów.



Wakacje w miejscu zamieszkania, to 

alternatywa dla dzieci pozostających w 

domach. Choć na miejscu, a popołudniu 

w domowych pieleszach, to jednak 

każdego dnia gdzie indziej, to moc 

przygód przeżytych każdego dnia, to 

odkrywanie swojego najbliższego 

otoczenia, poznanie piękna regionu, to 

lepsza integracja grupy, to także 

możliwość poznania naszego kraju dla 

najmłodszych gości z Ukrainy. Taka 

forma organizacji wypoczynku, to 

również idealny czas dla wychowawców 

p r a c u j ą c y c h  p r z e z  c a ł y  r o k  z  

wychowankami pozwalający na lepsze 

poznanie swoich podopiecznych. To 

chwile radości i beztroski, tak bardzo 

ważne dla prawidłowego rozwoju dzieci. 

Czas spędzony na zabawie pozwoli 

naszym podopiecznym na lepszy start w 

nowym roku szkolnym.

Na kolonie jeździliśmy prawie wszyscy. 
Trudno znaleźć dziecko, które choć raz nie 
spędziło wakacji na koloniach. Jeszcze dziś 
niektórym kręci się łza w oku, gdy 
wspominają kolonijne podchody, mecze, 
dyskoteki, zabawy przy ognisku, kolonijne 
piosenki no i przyjaźnie, które czasem 
pozostały na całe życie. Pod koniec lipca 
ponad 40-osobową grupę kolonistów z TPD 
w Legnicy, odpoczywającą w Ośrodku 
W y p o c z y n k o w y m  " A n d r o m e d a "  w  
Międzyzdrojach, odwiedził Prezes Zarządu 
Regionalnego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci w Szczecinie Zygmunt Pyszkowski. K o l o n i e  z o r g a n i z o w a ł  O d d z i a ł  

Okręgowy Towarzystwa Przyjaciół Dzieci 
w Legnicy. Dzieci przebywają pod opieką 
w y k w a l i f i k o w a n e j  k a d r y  w  O W  
“Adromeda”,  prowadzonym przez 
Krystynę I Benedyka Kujdów. Korzystając 
z okazji dziękujemy Organizatorowi, panu 
Kazimierzowi Pleśniakowi, Prezesowi 
Oddziału Okręgowego Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci w Legnicy za zaproszenie 
i miłe przyjęcie, Państwu Kujdom za 
gościnność, a dzieciakom i kadrze za 
wspaniałe występy, które pozostaną w 
naszej pamięci na bardzo długo.

Ostatnio obchodziliśmy jeden z naszych 
najbardziej ulubionych dni w roku: Dzień 
Lodów. Każdy z nas namalował deser 
lodowy, który chciałby zjeść. Zrobiliśmy 
lody origami i na koniec przygotowaliśmy 
prawdziwe lody z owocami. Było bardzo 
pysznie, wszystkim smakowało.

Jeszcze na chwilę przed wakacjami, w 
naszej placówce odbyły się warsztaty 
fotograficzno-graficzne, zorganizowane 
w s p ó l n i e  z  Z a c h o d n i o p o m o r s k i m  
Uniwersytetem Ludowym w ramach 
projektu Samodzielni - kompleksowy 

system wsparcia dziecka i rodziny w 
Szczecinie. Był to czas pełen wrażeń i 
emocji. Wspólnie tworzyliśmy filmy oraz 
kolorowe sesje zdjęciowe. Każdy z nas 
mógł wcielić się, chociaż na chwilę, w rolę 
fotografa, reżysera i aktora. Dziękujemy za 
możliwość udziału w tak twórczym i 
ciekawym wydarzeniu.



Z okazji Międzynarodowego Dnia 
Dziecka postanowiliśmy zaskoczyć naszych 
podopiecznych niespodzianką w postaci 
rejsu statkiem. Ahoj! Tak rozpoczęła się 
nasza morska przygoda. Z pokładu naszego 
statku mogliśmy podziwiać najwyższą w 
europie latarnię morską, Fort Gerharda i 
wyjątkowy symbol miasta Świnoujścia, 
podobny do wiatraka - "Stawę Młyny". 
Podczas rejsu mijaliśmy falochron portowy, 
Wyspę Mielin z enklawą dzikiego ptactwa 
oraz dawną bazę U–Bootów.

Zostaliśmy zaproszeni na mostek 
kapitański, gdzie Pan Kapitan opowiedział 
nam o tajnikach swojej pracy. Nie mogło też 
zabraknąć słodkiego poczęstunku. Załoga 
statku przygotowała nam wspaniałe lodowe 
desery. 

Tą drogą pragniemy też gorąco 
podziękować firmie Adler Schiffe, załodze 
MS Adler–Baltica, a w szczególności Pani 
Anecie Zdybel, za pamięć o naszych 
podopiecznych i organizację tej niezwykle 
przyjemnej morskiej wyprawy.

9 lipca, dzięki wsparciu firmy PEPCO, w 
ramach projektu #LATOWMIEŚCIE, 
wybraliśmy się na czterodniową wycieczkę 
do Poznania. Widzieliśmy słynne koziołki 
oraz ich pomnik. Przyglądaliśmy się 
architekturze przepięknej Bazyliki 
Kolegiackiej Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy. Wolny czas z chęcią spędzaliśmy 
przy fontannie na Placu Wolności.

Byliśmy w Nowym Zoo gdzie mogliśmy 
zobaczyć między innymi: kapibarę, słonie, 
lwy, niedźwiedzie, żyrafy, wielbłądy. 
Jechaliśmy kolejką Maltanka. Podczas 
pobytu nie zabrakło wyprawy do Deli Park 
na wodne zabawy, w której nasi 
podopieczni bawili się wyśmienicie. 
Niestety 4 dni minęły nie wiadomo kiedy i 
trzeba było wracać. Ale to dopiero początek 
naszych wypraw.

Taki mamy klimat. Czy słońce, czy 
d e s z c z ,  c z y  l a t o ,  c z y  z i m a ,  w  
Specjalistycznej Placówce ADHD i ZA TPD 
ZOR w Szczecinie przy ul. Pocztowej 31-33, 
działamy tak, by każdy kto tu przychodzi 
czuł się dobrze. A jak dobrze? Tak, by to 
miejsce przyciągało dzieci, młodzież i 
dorosłych. Staramy się "podsłuchiwać" o 
czym marzą dzieci i w miarę możliwości 
zaskakiwać ich atrakcjami. Bo nie samą 
terapią człowiek żyje, więc robimy burzę 
mózgów i …

"Chciałbym być alpinistą" – proszę 
bardzo. Idź na ściankę wspinaczkową, bo 
to daje możliwość sprawdzenia się w 
radzeniu sobie z własnymi słabościami, 
siłą grawitacji i wspięcia się na sam szczyt. 
Dotarcie na szczyt ścianki, pokonanie lęku, 
przezwyciężenie zmęczenia mięśni, to 
elementy budowania samooceny, która po 

takim osiągnięciu szybuje ostro w górę. I o 
tym można opowiadać bez końca.

"Chciałbym być kucharzem" – proszę 
bardzo. Przygotuj coś pysznego i przynieś 
na zajęcia. Samodzielnie upieczony 
serniczek, którym zajadają się koledzy z 
grupy i oczywiście terapeutka też, daje 
uczucie satysfakcji i potwierdzenia 
kulinarnego talentu.

"Chciałabym spędzać więcej czasu z 
rodzicami, bo oni są tacy zapracowani" – 
proszę bardzo. Zaplanuj jeden dzień w 
miesiącu wspólnej aktywności. Relacja foto 
z wycieczki zaprezentowana na zajęciach 
wzbudza zachwyt kolegów i jest dla nich 
inspiracją do zainicjowania własnej 
rodzinnej wyprawy.

"Chcemy być razem" – proszę bardzo. 
Przyjdź do lasu i weź udział w rajdzie z 
zadaniami do wykonania. Wszyscy razem, 
czyli członkowie i przyjaciele Koła Pomocy 
Dzieciom z ADHD i ZA TPD w Szczecinie, 
maszerujemy przez las, zbieramy "leśne 
skarby"  (szyszki ,  kamyki ,  piórka,  
d m u c h a w c e ) ,  s p o t y k a m y  c i e k a w e  
stworzenia, zdobywamy nowe umiejętności, 
a na koniec przy ognisku wspólnie pieczemy 
kiełbaski i to jest właśnie to co lubimy – 
bycie razem, bo taki mamy klimat.



Kończące się wakacje i rozpoczynający nowy rok szkolny to 
źródło wielu emocji, zarówno tych pozytywnych związanych z 
ciekawością, tęsknotą za kolegami i koleżankami z klasy, ale 
również tych negatywnych. Początek roku szkolnego to często 
źródło frustracji zwłaszcza dla dzieci lękowych, bądź 
zmagających się różnego rodzaju zaburzeniami. Ponieważ w 
ostatnim czasie często mówi się o depresji, która dotyka nasze 
dzieci, kolejny raz na łamach naszego pisma pragniemy 
poruszyć ten niezmiernie ważny temat.

Termin depresja - niezwykle rozpowszechniony w 
codziennym języku - zazwyczaj używany jest do nazwania 
normalnej reakcji na trudne wydarzenie. Często zdarza się, że 
młody człowiek odczuwa smutek po przeżyciu zawodu 
miłosnego lub po nieudanym podejściu do egzaminu. Depresja 
jako choroba lub inaczej klinicznie rozpoznany zespół 
depresyjny, to długotrwały, szkodliwy i poważny stan 
charakteryzujący się nadmiernym obniżeniem nastroju oraz 
innymi objawami psychicznymi, behawioralnymi i fizycznymi. 

Zaburzenia depresyjne u dzieci i młodzieży, poza kilkoma 
różnicami, rozpoznaje się na podstawie kryteriów przyjętych do 
diagnozowania depresji dorosłych. Dzieci, podobnie jak dorośli, 
mogą doświadczać nastroju, który potocznie określa się jako 
depresję. Dzieje się tak, gdy doznają one frustracji, 
rozczarowania lub kiedy przeżywają smutek związany ze stratą 
w ich życiu. Te trudne uczucia, wywołane rożnymi sytuacjami, 
zazwyczaj dość szybko mijają. Są jednak dzieci, które przez długi 
czas przeżywają smutek, z którym nie mogą sobie poradzić. 
Można powiedzieć, że cierpią z powodu depresji - choroby, którą 
do niedawna rozpoznawano jedynie u dorosłych. Dawniej 
depresja nie była u dzieci zauważana, ponieważ nie pytano ich o 
nastroje, czy uczucia. Również dzisiaj nie uda się rozpoznać 
depresji, jeżeli nie porozmawiamy z dzieckiem o jego 
samopoczuciu, nastroju, problemach. Ze względu na to, że 
dzieciom jest trudniej niż dorosłym nazywać swoje uczucia, 
częściej wyrażają je w zachowaniach, które bardziej przyciągają 
uwagę otoczenia niż ciche wewnętrzne cierpienia.

Obecnie wiemy, że zarówno dzieci spokojne, wycofane, jak i 
drażliwe, kierowane do specjalistów w związku ze „zły 
zachowaniem”, mogą cierpieć z powodu depresji. Zarówno u 
jednych, jak i u drugich mogą wystąpić zaburzenia, których 
następstwem są liczne negatywne skutki, takie jak: pogorszenie 
przystosowania społecznego, trudności w nauce, niekiedy 
zwiększone ryzyko samobójstwa.

Należy zwrócić, więc szczególną uwagę na typowe, 
występujące tylko u dzieci objawy depresji: trudności 
w funkcjonowaniu szkolnym, np. częste spóźnienia, 
zwiększona absencja, opuszczanie zwłaszcza pierwszej 
lekcji, unikanie lekcji, na których przewidziany jest 
sprawdzian, wycofanie z aktywnego udziału w 
lekcjach, brak przygotowania do lekcji, trudności w 
usiedzeniu bez ruchu, niespokojne kręcenie się, 
niepokój manipulacyjny, np. pociąganie lub skręcanie 
włosów, skubanie skóry, fragmentów garderoby, czy 
innych przedmiotów, co często pozostaje w wyraźnym 
k o n t r a ś c i e  z  o g ó l n y m  s p o w o l n i e n i e m  
psychoruchowym oraz monotonnym często bardzo 
cichym i skąpym sposobem wypowiadania się, nagłe 
wybuch złości, częste uskarżanie się i pretensje lub 
trudna do wyjaśnienia drażliwość, wzmożona 
płaczliwość, widoczne przejawy napięcia, niepokoju, 
lęku, odmowa współpracy, zachowania aspołeczne, 
sięganie po alkohol i narkotyki, skargi na bóle różnych 
części ciała, np. głowy, ramion, nóg, brzucha, pomimo 
braku przyczyny somatycznej.

Młodsze dzieci mogą, częściej niż młodzież i dorośli, skarżyć 
się na objawy fizyczne, częściej też reagują drażliwością. 
Natomiast symptomami występującymi u dzieci starszych, 
częściej niż u młodszych, mogą być na przykład poczucie 
bezradności, braku nadziei czy poczucie winy.

UWAGA WYCHOWAWCO!

Jeśli u dziecka w wieku przedszkolnym i 
wczesnoszkolnym zauważysz drażliwość, apatie, brak 
zainteresowania czynnościami, które wcześniej 
sprawiały mu przyjemność, niechęć do współpracy, 
brak łaknienia, nawracające skargi na bóle brzucha, 
głowy, nóg, itp., wycofanie z aktywności lub 
zachowania mające na celu zwrócenie na siebie uwagi, 
natomiast jeśli u nastolatka zauważysz częste wybuchy 
złości,  wycofanie z kontaktów społecznych, 
zaniedbania higieniczne, wypowiedzi na temat 
śmierci, bezsensu życia, braku nadziei i planów na 
przyszłość, utratę apetytu lub przeciwnie bardzo 
nasilony apetyt, wyraźny spadek, bądź przyrost masy 
ciała, skargi na brak snu lub nadmierną senność, 
trudności  w realizacji  wymagań szkolnych 
zasygnalizuj to rodzicom, powiedz im, że ich dziecka 
może dotyczyć problem depresji i zachęć do 
skonsultowania się z lekarzem.

Rola wychowawcy PWD.

W dzisiejszych czasach., kiedy dzieci wiele godzin dziennie 
spędzają w przedszkolu, szkole, a później w Placówce Wsparcia 
Dziennego, to właśnie uważny nauczyciel i wychowawca PWD 
może być pierwszą osoba, która zauważy niepokojące objawy. 
Należy pamiętać, że zarówno dziecko ciche, wycofane, 
wyglądające na smutne lub przygnębione, jak i dziecko drażliwe, 
sprawiające problemy wychowawcze, może cierpieć z powodu 
depresji. Wychowawca powinien w sposób spokojny i życzliwy 
porozmawiać z dzieckiem o jego samopoczuciu i problemach. 
Należy unikać szorstkiego, krytycznego podejścia i stawiania 
wysokich wymagań, warto okazać serdeczność, chęć 
zrozumienia i bezwarunkowy szacunek.



W dniu 17.06.2023 r., po raz kolejny w 
g o ś c i n n y c h  m u r a c h  Z a c h o d n i o -
pomorskiego Centrum Doskonalenia 
Nauczycieli w Szczecinie odbył się XIX 
Regionalny Zajazd Sprawozdawczo-
Wyborczy  Delegatów Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci Zachodniopomorskiego 
Oddziału Regionalnego w Szczecinie. Z 
uwagi na uroczystość prezentacji i 
n a d a n i a  S z t a n d a r u  Z a c h o d n i o -
pomorskiemu Oddziałowi Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci był to Zjazd wyjątkowy.

Obrady otworzył Prezes Zarządu 
Zachodniopomorskiego  Oddzia łu  
Regionalnego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci p. Zygmunt Pyszkowski, witając 
z a p r o s z o n y c h  g o ś c i :  Z b i g n i e w a  
Boguckiego - Wojewodę Zachodnio-
pomorskiego, Urszulę Pańkę - Dyrektor 
Zachodniopomorskiego  Centrum 
Doskonalenia Nauczycieli w Szczecinie, 
Marcina Kowalskiego - Dyrektora 
Miejskiego Ośrodka Pomocy Rodzinie w 
Szczecinie, Wiesława Łońskiego - 
Burmistrza Recza, Iwonę Klimowicz - 
Głównego Specjalistę Biura Rozwoju 
Społecznego ROPS, Edytę Stosik - 
Głównego Specjalistę Biura Rozwoju 
Społecznego ROPS, Dagmarę Adamiak - 
Podinspektor w Biurze ds. Edukacji 
Urzędu Marszałkowskiego, Henryka 
Zabrockiego -  Prezesa  Oddziału  
Okręgowego TPD w Koszalinie, Piotra 
Rampałę - Dyrektora Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego 
Towarzystwa Przyjaciół Dzieci w 
Myśliborzu, a także wieloletnich 
działaczy: Władysława Myśko, Jana 
Marcinkowskiego, Jana Rosoła, Jana 
Komeckiego, Annę Nadolną oraz 
wszystkich przybyłych delegatów, 
działaczy i gości.

różną mamy wrażliwość, różnie oceniamy 
wiele sytuacji, ale Towarzystwo Przyjaciół 
Dzieci ma tę zdolność, co w dzisiejszych 
czasach jest wyjątkowe i trzeba to 
podkreślić, zdolność łączenia (...)".

Towarzystwa Przyjaciół  Dzieci  w 
Szczecinie został odznaczony Medalem im. 
dr Henryka Jordana. Akt nadania medalu 
odczytał p. Bartosz Zabrocki - Członek 
Z a r z ą d u  G ł ó w n e g o  T o w a r z y s t w a  
Przyjaciół Dzieci w Warszawie oraz 
Wiceprezes Zachodnio-pomorskiego 
Oddziału Regionalnego Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci w Szczecinie. Natomiast 
p. Zygmunt Pyszkowski - Wiceprezes 
Z a r z ą d u  G ł ó w n e g o  T o w a r z y s t w a  
Przyjaciół Dzieci w Warszawie oraz Prezes 
Zachodnio-pomorskiego Oddziału 
Regionalnego Towarzystwa Przyjaciół 
Dzieci w Szczecinie udekorował nim 
Sztandar.

W części oficjalnej Zjazdu wręczone 
zostały także odznaczenia, medale i 
statuetki. Medal Jordana otrzymał Bartosz 
Zabrocki. Odznakę Specjalną TPD 
otrzymali: Irena Perlik, Barbara Kubat, 
Alicja Nowak-Janiszewska oraz Bogdan 
Piotrowski. Godność Przyjaciela Dziecka 
otrzymali: Jan Rosół, Władysław Myśko, 
Jan Komecki, Stefania Kwiatkowska-
Ociepa, Dorota Rybarska-Jarosz oraz 
Agnieszka Jagieluk. Natomiast Złotą 
Odznakę Zasłużony Działacz TPD 
otrzymali: Jan Marcinkowski, Bogumiła 
Łukaszewska, Zbigniew Andrzejewski, 
Magdalena Wilk, Barbara Tuszyńska, 
Anna Nadolna oraz Dorota Malińska. 
Srebrną Odznakę Zasłużony Działacz TPD 
otrzymali: Augustyn Maćkowiak, Ryszard 
Jamroży, Andrzej Tyl, Robert Lepa oraz 
Małgorzata Szewczyk.

Odznakę Przyjaciela Dziecka otrzymali: 
Radosław Drozdowicz - Wójt Gminy 
Świerzno, Marcin Kowalski - Dyrektor 
MOPR w Szczecnie, Wiesław Łoński - 
Burmistrz Recza, Józef Domański - 

Część oficjalną z uroczystością  
wręczenia sztandaru poprowadził  
wieloletni działacz, Prezes Zarządu 
Miejsko-Gminnego w Ińsku, p. Ryszard 
Jamroży. Wojewoda Zachodniopomorski, 
Zbigniew Bogucki zabierając głos 
podkreślił znaczenie Sztandaru, jako 
s y m b o l u  ł ą c z ą c e g o  p r z e s z ł o ś ć  z  
przyszłością oraz zdolność zjednywania 
społeczeństwa przez Towarzystwo 
Przyjaciół Dzieci "(...) różnie spoglądamy 
na wiele spraw, różne mamy poglądy, 

Nowy sztandar Zachodniopomorskiego 
TPD wprowadził p. Adrian Nagórski - 
Wiceprezes Oddziału Miejsko-Gminnego w 
Wolinie. Skład Pocztu Sztandarowego 
stanowili  wychowankowie Placówki 
W s p a r c i a  D z i e n n e g o  T P D :  K a r o l  
Bziukiewicz - Chorąży Pocztu,  Ida 
Orzechowska i Paula Pochylińska - Asysta. 
Do symbolicznego ślubowania przystąpili 
w y c h o w a w c y  i  w y c h o w a n k o w i e  
s zc ze c i ńs k i c h  P l ac ó w e k  Ws p arc i a  
Dziennego: p. Magdalena Wasielewska, p. 
Agnieszka Gruzińska, Marcelina Miłoś i 
Marita Wudkiewicz. Akt nadania odczytał 
Bartosz Zabrocki - Członek Zarządu 
Głównego Towarzystwa Przyjaciół Dzieci w 
Warszawie.

Komitet  Honorowy Fundatorów 
Sztandaru reprezentowała p. Róża 
Uścinowicz-Lisowska. Sztandar Zachodnio-
pomorskiego Oddziału Regionalnego 



Burmistrz Trzebiatowa, Sylwia Bajor, 
Joanna Łosin, Izabela Kaczmarczyk, 
Agnieszka Piotrowska,  Katarzyna 
Lewandowska, Anna Jakubiak, Janusz 
Cymerman, Anna Szipluk, Marta Skubisz, 
Beata Bilska oraz Monika Korpowska. 
Wyjątkowy medal z okazji 75-Lecia 
Zachodniopomorskiego TPD został 
przyznany: Piotrowi Pawłowskiemu, 
Teresie Czaplińskiej oraz Władysławowi 
Myśko. Nagrodę Króla Maciusia otrzymała 
Stefania Kwiatkowska-Ociepa. Odznakę 
"Serce Na Dłoni" przyznano Agnieszce 
Jagieluk oraz Tamarze Olszewskiej-
Watracz.

Po wystąpieniach oficjalnych nastąpiła 
część robocza Zjazdu z udziałem 48 
Delegatów, podczas której podsumowano 
osiągnięcia ustępującego Zarządu, 
wybrano składy komisji: mandatowej, 
wyborczej i skrutacyjnej oraz wnioskowej. 
Poprzez głosowanie wybrano nowy Zarząd 
Zachodniopomorskiego Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci w Szczecinie. Prezesem 
na kolejną kadencję Towarzystwa 
Przyjaciół Dzieci Zachodniopomorskiego 
Oddziału Regionalnego powołano p. 
Zygmunta Pyszkowskiego, któremu 
gratulujemy i życzymy wielu sukcesów w 
kolejnych latach trudnej, acz fascynującej 
pracy. Na Wiceprezesa wybrano Bartosza 
Zabrockiego, na Skarbnika Zarządu 
Dorotę Malińską oraz na Sekretarza Annę 
Wasner.  Na Członków Zarządu i  
Prezydium wybrano: Magdalenę Wilk, 
Henryka Zabrockiego oraz Beatę Bilską. 
Na zakończenie wybrano ośmiu Członków 
Zarządu: Bogdana Piotrowskiego,  
Ryszarda Jamrożego, Krzysztofa Bucha, 

Stefanię Kwiatkowską-Ociepa, Piotra 
Rampałę, Tamarę Olszewską-Watracz, 
Annę Poznańską oraz Roberta Lepę.

Przewodnicząca Komisji Wnioskowej, 
Róża Uścinowicz-Lisowska odczytała 
Uchwałę Zjazdową przyjmującą kierunki 
działań Zachodniopomorskiego Oddziału 
Regionalnego na lata 2023-2027, co zostało 
jednogłośnie przegłosowane, bez uwag, 
przez wszystkich Delegatów.

Na zakończenie Zjazdu Prezes Zygmunt 
Pyszkowski podziękował wszystkim za 
uczestnictwo i  zakończył  obrady.  

Prowadzący podziękował Delegatom i 
Działaczom za tak liczny udział. Słowa 
podziękowania skierował w szczególności 
do pracowników Placówek Wsparcia 
Dziennego prowadzonych przez nasz 
Oddział wymieniając ze sceny imiona 
przybyłych Pedagogów i Wychowawców.

Za nami XIX Zjazd. Przed nowym 
Zarządem czas wytężonej pracy. Życzymy 
wszystkim wielu sukcesów w działaniach 
na rzecz dzieci.



Najbardziej wytrwali wychowankowie 
naszej placówki postanowili wziąć udział w 
rajdzie rowerowym. Do przejechania było 
około 15 kilometrów. Było zmęczenie. Kika 
razy stawaliśmy,  aby odpocząć i  
zaczerpnąć powietrza by móc dalej z 
uśmiechem pokonywać leśne i miejskie 
ścieżki. Po drodze przyglądaliśmy się 
pięknym i malowniczym terenom 
r o l n i c z y m  j a k i e  o t a c z a j ą  n a s z ą  
miejscowość. Po powrocie zgodnie 
stwierdziliśmy, że na pewno jeszcze nie 
raz, tego lata, powtórzymy tę przygodę.

Wypoczynek w miejscu zamieszkania to 
projekt, dzięki któremu dzieci z placówek 
TPD mają możliwość spędzenia wakacji w 
bardzo aktywny i kreatywny sposób. W naszej 
Placówce już od lat receptą na nudę są 
niezwykłe spotkania z animatorami. Zależy 
nam bardzo, aby pokazać dzieciom jak 
najwięcej pożytecznych form aktywności, 
dając tym samym alternatywę dla spędzania 
czasu na miejskich ulicach czy w sieci. Dużo 
uwagi poświęcamy wspólnym relacjom, 
rozmawiając o zasadach współpracy w 
grupie,  warunkach udanej  zabawy,  

książkom, zamieniając je w cudowne 
z w i e r z a k i ,  p o d c z a s  w a r s z t a t ó w  
u p c y k l i n g o w y c h .  W  t o w a r z y s t w i e  
doświadczonego przewodnika z Travel Shop 
wybraliśmy się na długi spacer po 
najładniejszych i najciekawszych miejscach 

sposobach radzenia sobie z trudnymi 
emocjami i przede wszystkim okazywaniu 
sobie wzajemnie szacunku. Tego lata 
magiczne chwile zapewniła nam, jak zawsze 
pełna energii Pani Biedronka ze swoim 
różnorodnym programem zabaw i animacji. 
Na zajęciach z robótkowem.pl bawiliśmy się 
w projektowanie własnych zabawek. 
Niezwykły Światłogień zaprosił nas do Świata 
Pokemonów, w którym nie zabrakło pokazów 
świetlnych i dobrej zabawy przy ulubionej 
muzyce. Dzięki zaproszeniu Pro Media 
mogliśmy dać "drugie życie" zniszczonym 

naszego miasta. Szkoła językowa Pear 
zatroszczyła się o dobrą atmosferę w naszej 
grupie  zapraszając  nas  do zabaw 
integracyjnych. Był też pyszny bar 
sałatkowy na warsztatach kulinarnych, 
praktyczna nauka szycia podczas tworzenia 
maskotek z filcu, a także wspólny seans 
filmowy w Kinie Helios. Sporo emocji 
wzbudziła także wizyta funkcjonariuszy 
policji z psem tropiącym – Sonią. 
Rozmawialiśmy o zasadach bezpieczeństwa 
oraz niezwykle ważnej pracy policjantów 
przewodników i ich psich partnerów. Cel, 
który przed sobą postawiliśmy, aby 
zorganizować naszym dzieciom super 
wakacje został osiągnięty. Dziękujemy 
wszystkim organizatorom i animatorom za 
ten wspólnie spędzony wakacyjny czas.

Pod koniec lipca, na samym początku 
wakacji, na zaproszenie Rodziców 
naszego wychowanka Eryka, udaliśmy się 
na piknik zorganizowany na pożegnanie z 
przedszkolem. Dzieci miały okazję 
zobaczyć z bliska konie, pogłaskać je i 
nakarmić marchewką oraz jabłkami. Nie 
zabrakło także wspólnych zabaw, 
skakania na dmuchańcu, pieczenia 
kiełbasek i pysznych ciasteczek. Wszyscy 
byliśmy bardzo zadowoleni. Pragniemy 
podziękować p. Agacie i p. Piotrowi za 
umożliwienie przedszkolakom przeżycia 
tych niecodziennych chwil. Pozostaną one 
z pewnością na długo w naszej pamięci.



Podczas tegorocznych wakacji, dzieci z 
Placówki TPD w Żarowie nie mogły 
narzekać na nudę. Spędziliśmy je aktywnie i 
twórczo. W lipcu wyjechaliśmy na kolonię 
do Poznania, do której przygotowywaliśmy 
się przez cały rok, systematycznie realizując 
projekt PEPCO - Zajęcia rozwijające 
zainteresowania i pasje twórcze dzieci. 
Uczyliśmy się i dobrze bawiliśmy podczas 
warsztatów naukowo-chemicznych,  
kulinarnych, zajęć rękodzielniczych oraz 
sportowych.

żelazkiem sklejały się w jedną całość. 
Odbyły się również warsztaty malarskie, 
podczas których poznaliśmy tajniki 
malarstwa. Każdy z nas mógł namalować 
obraz na prawdziwym płótnie. Nie 
zabrakło lepienia z gliny i masy solnej.

Wybraliśmy się także do kina SCK do 
S t a r g a r d u  n a  f i l m  f a m i l i j n y  p t .  
"Nawiedzony dwór". Po kinie nie mogło 
oczywiście zabraknąć McDonald'sa. 
Byliśmy w Parku trampolin FUN JUMP w 
Szczecinie, gdzie oprócz trampolin 
mogliśmy spróbować swoich sił na torze 
"ninja warrior". Młodsze dzieci natomiast 
świetnie bawiły się w małpim gaju. Na 
zakończenie wakacji odbyła się ostatnia 
wycieczka do Centrum Wodnego LAGUNA 
w Gryfinie, gdzie pod czujnym okiem 
ratowników, mogliśmy wyszaleć się do 
woli. W drodze powrotnej nie mogło 
zabraknąć KFC.

Podziękowania należą się wszystkim 
mamom, które tak cierpliwie pomagały w 
transporcie dzieci. Jednak szczególne 
podziękowania należą się firmie PEPCO, 
która finansowo wsparła naszą placówkę, 
dając nam możliwość rozwoju, nauki oraz 
dobrej zabawy.

W sierpniu wzięliśmy udział w kolejnym 
projekcie PEPCO - Lato w mieście, gdzie 
podczas zajęć stacjonarnych w placówce, 
malowaliśmy długopisem 3D, wypalaliśmy 
pirografem dekoracje i rysunki na 
drewnianych krążkach. Powstały również 
slimy, czyli glutki z kleju oraz aktywatora, do 
których dodawaliśmy różne ozdoby według 
uznania np. brokat, barwnik, piasek 
kinetyczny czy styropianowe, kolorowe 
kuleczki. Układaliśmy ciekawe wzory z 
koralików HAMA, które po wyprasowaniu 

Rozpoczęcie przygody z przedszkolem 
jest momentem przełomowym dla każdego 
malucha. W naszym przedszkolu co roku 
odbywają się Dni Adaptacyjne dla nowych 
przedszkolaków, aby pomóc dzieciom i 
rodzicom zminimalizować stres i obawy 
pierwszych dni pobytu w przedszkolu. W 
tym roku Dni Adaptacyjne odbyły się w 
dniach 21-24 sierpnia. Dni Adaptacyjne były 
propozycją dla dzieci, które rozpoczynają 
swoją przygodę z przedszkolem. Stały się 
wspaniałą okazją do poznania nowych 

kolegów i nowych przygód. Maluszki 
chętnie uczestniczyły w różnych zabawach, 
nie tylko w sali ale i na placu zabaw. 
Podczas spotkań rodzice otrzymali 
wskazówki, jak pomóc dziecku w 
adaptacji. Po uczestnictwie w zajęciach i 
wspólnych zabawach mamy nadzieję, że 
maluszki we wrześniu będą czuły się 
bezpieczniej i odważniej stawią czoło, 
nowej i trudnej dla nich sytuacji.

1 lipca, grupa podopiecznych naszej 
Placówki, wyruszyła na obóz sportowy do 
samego serca Tatr – uroczego Poronina. Z 
pierwszych informacji od uczestników 
wiemy, że miejsce jest idealne do letniego 
wypoczynku, a czas wypełniony licznymi 
atrakcjami. Dzieci będą brały udział 
dodatkowo w takich wydarzeniach jak: 
wyjazd do Krakowa, zwiedzanie Wieliczki, 
wycieczka do Zakopanego, piesza wyprawa 
nad Morskie Oko czy wyprawa na 
Słowację. Obóz zorganizowany został 
dzięki zaangażowaniu prezydenta miasta 
p. Pawła Sujki i sfinansowany z budżetu 
miasta i gminy Świnoujście.

Osu Sensei Paweł!



Kolejne fajne i pracowite dni w naszej 
placówce. Udało nam się własnoręcznie 
zrobić kolorowe latawce, które latały 
wysoko po niebie. Obchodziliśmy również 
dzień hot-doga, więc odbyły się warsztaty 
kulinarne, na których przygotowaliśmy 
hot-dogi z mnóstwem warzyw.

Za nami już pierwszy turnus półkolonii. 
Zaczęliśmy na słodko od przyjęcia 
urodzinowego Lenki i wyjścia na lody. 
Kolejną atrakcją było wyjście do kina. 
Byliśmy też na wycieczce autokarowej w 
Będgoszczy w "Wierzbowym Lesie". Dzieci 
dowiedziały się na niej wielu ciekawych 
rzeczy na temat koni, np.: jak o nie dbać, jak 
prawidłowo obchodzić się z koniem albo co 
to jest hippoterapia.

W lipcu pojechaliśmy na wycieczkę 
autokarową do Trzęsacza. Najpierw 
zwiedziliśmy Muzeum Multimedialne 15. 
Południk w Trzęsaczu, gdzie zapoznaliśmy 
się z bardzo ciekawą historią tego miejsca 
oraz wysłuchaliśmy legendy o Zielenicy. 
Następnie był czas na zakupy, odpoczynek 
i zabawy na plaży. Później klifem 
przeszliśmy do Rewala.

"Wakacyjny Pokaz Mody" to był pomysł 
na jeden z naszych letnich dni spędzonych w 
placówce. Nasze modelki i modele 
prezentowali różnorodne stroje: japoński, 
wiosenny, letni, wieczorowy, rockowy, 
morski, ślubny, pani od matematyki, 
plażowy, nastolatki, dziecka, smoka, 
bramkarza, koszykarza, śpiocha, klauna, 
dinozaura, piłkarza, Piotrusia Pana, Spider 
Men'a, rybaka i pirata. Do prezentacji 
strojów dzieci przygotowały również 
tematyczny podkład muzyczny.

W  t y m  r o k u  p o  r a z  p i e r w s z y  
obchodziliśmy nietypowe święto, Dzień 
Śliwki. Przedszkolaki zostały zaproszone 
do wspólnej zabawy w krainie śliwek. Przez 
cały dzień główną rolę grała śliwka. Na 
zajęciach dzieci dowiedziały się, że owoce 
śliwki mają wiele wartości odżywczych, 
poprawiają apetyt, samopoczucie i działają 
korzystnie na nasz organizm. W tym dniu 
na dzieci czekało wiele atrakcji. Jedną z 
nich była degustacja owoców i przetworów 
śliwkowych.

Dzień Matki, Dzień Dziecka oraz Dzień 
Ojca, wszystkie te święta łączy jedno hasło 
- Rodzina. Można świętować je wspólnie. 
Placówka Wsparcia Dziennego, Gminny 
Ośrodek Kultury oraz Rada Sołecka w 
Czarnogłowach wspólnie zorganizowali 
Festyn Rodzinny. Wspaniała słoneczna 
pogoda i bogaty program Festynu 
spowodował, że frekwencja dopisała. 
Przybyła duża grupa dzieci i rodziców, nie 
tylko z Czarnogłów ale i z pobliskich 
miejscowości. W programie Festynu 
odbyły się liczne gry, konkursy i zabawy 
prowadzone przez: animatorkę z Gryfic p. 
Małgorzatę Burek, kierownika placówki 
oraz instruktora GOK p. Katarzynę 
Kowalak. Wszystkie dzieci zostały 
uhonorowane licznymi nagrodami. Nie 
zabrakło również słodkości, kiełbasek z 
grilla oraz lodów dla ochłody.

Nasz Festyn odwiedziło również 
Nadleśnictwo "Rokita"  prowadząc  
p o g a d a n k ę  z  o c h r o n y  p r z y r o d y  i  
"ciekawostek z lasu". Przedstawiciele Policji 
przeprowadzili krótkie szkolenie na temat 
bezpiecznego zachowania się podczas 
wakacji na drodze i nad wodą. Duże 
z a i n t e r e s o w a n i e  w z b u d z i ł  p o k a z  
przygotowany przez strażaków z OSP w 
Czarnogłowach.

Organizatorzy serdecznie dziękują za 
dobre serce i hojność p. Aleksandrze 
Rutkowskiej ze sklepu spożywczego 
" G r o s z e k " ,  S o ł t y s o w i  p .  D a n u c i e  
Borkowskiej oraz Radzie Sołeckiej, a także 
p. Lilii Ławickiej Wójt Gminy Przybiernów.



Trwają wakacje, a nasze miasto 
Świnoujście skrywa wiele różnorodnych 
atrakcji. Podopieczni Specjalistycznej 
Placówki Wsparcia Dziennego Nr 2 TPD w 
Świnoujściu wybrali się na wycieczkę do 
M u z e u m  H i s t o r i i  T w i e r d z y  " F o r t  
Zachodni". Fort okazał się pięknym 
miejscem, zatopionym w zieleni, otoczonym 
fosą, która stała się oazą dzikiego ptactwa i 
innych zwierząt. Na dziedzińcu czekały na 
n a s  d o s k o n a l e  z a c h o w a n e  d z i a ł a  
przeciwlotnicze, armaty, miny i inne 
militaria, na które można było się wspinać i 

próbować ich obsługi. Zabawa była 
przednia i wręcz trudno było zaprosić 
dzieci do sal wystawienniczych, ale kiedy 
już się udało okazało się, że wiele jeszcze 
atrakcji przed nami. Tajemnicze, ciemne, 
niekończące się korytarze, mundury, 
rozmaite rodzaje broni palnej, radiostacje, 
miny i torpedy oraz wiele autentycznych, 
starych zdjęć. Ta wizyta pozwoliła nam 
poznać historię i klimat tego niezwykłego 
miejsca.

Nasz drugi turnus półkolonii "Lato w 
Mieście" był w terminie od 31 lipca do 11 
sierpnia. W tym czasie mieliśmy dwa 
wyjścia do kina, na lody, do Parku 
Trampolin i wycieczkę autokarową do 
Wolina. Przy niesprzyjającej na wycieczki 
pogodzie były zajęcia w placówce, na 
których między innymi próbowaliśmy 
zrozumieć osoby niewidome, czyli jak 

Największą atrakcją był wyjazd do 
Centrum Słowian i Wikingów w Wolinie. 
W skansenie trwała wówczas jedna z 
największych, wczesnośredniowiecznych 
imprez w Europie, w której uczestniczyło 
ok. 2000 osób z 30 krajów świata - XXVIII 
edycja Festiwalu Słowian i Wikingów. 
Mogliśmy przyjrzeć się warsztatom 
dawnych rzemiosł, posłuchać muzyki 
d a w n e j ,  z o b a c z y ć  j a k i e  z a w o d y  
wykonywano, jakie potrawy spożywano, 
jak spędzano czas wolny oraz jak wyglądały 
stroje i ile ważyły pancerze wojowników. 
Obejrzeliśmy także inscenizację bitwy 
Wikingów i Słowian. Trochę w deszczu, 
trochę w słońcu, ale "żywa lekcja historii" w 
te wakacje zaliczona.

rozpoznać dany przedmiot za pomocą 
innego zmysłu niż wzrokowy. Była zabawa w 
szkołę przy wykorzystaniu nowej wielkiej 
tablicy. Gościliśmy także Panie z Twórczej 
Cytrynki - Szczecińskiej Manufaktury. Na 
Słodkich Warsztatach dzieci  przy  
niewielkiej pomocy Pań, ręcznie wyrabiały 
dla siebie zdrowe kolorowe lizaki, wykonane 
na bazie  naturalnych składników, 
barwników i aromatów.

Pod koniec czerwca, w Suliborzu, odbył 
się Festyn Rodzinny zorganizowany przez 
S o ł e c t w o  S u l i b ó r z ,  k t ó r e g o  
współorganizatorem była Placówka TPD w 
Suliborzu. Na dzieci czekało mnóstwo 
atrakcji. OSP Nętkowo uświetniło imprezę 
wytwornicą piany, którą poprzedził 
Festiwal Kolorowych Proszków. Przez 
dwie godziny dzieci miały okazję bawić się 
na dmuchanych zamkach. W międzyczasie 
czekał na nie słodki poczęstunek, lody, 
kiełbaski z grilla oraz warkoczyki, zabawa 
"Pożeracz Spaghetti", śpiewy, zabawy 
ruchowe i malowanie buziek. Zabawa była 
doskonała!

Podróż do krainy owadów. Świat przyrody, 
p i ę k n y ,  t a j e m n i c z y ,  f a s c y n u j ą c y ,  
dostarczający nam wielu pozytywnych emocji. 
Edukacja ekologiczna sprzyja rozwojowi, 
wpływa na rozwój uczuć estetycznych i 
osobowości, kształtuje cechy charakteru i 
zainteresowania. Głównym celem naszego 
Projektu Edukacyjnego jest zbliżenie dziecka 
do świata przyrody poprzez doświadczenia, 
obserwacje, eksperymentowanie, wzbudzanie 
w dzieciach postawy szacunku i opiekuńczości 
wobec roślin i owadów.



Panuje ogólne przekonanie, że wakacje to 
czas wypoczynku, relaksu i ogólnego 
rozleniwienia. Czy, aby na pewno? U 
"Delfinków", z Placówki TPD przy ul. 9 Maja 
w Szczecinie, zdecydowanie ten czas nie 
upłynął pod znakiem nudy i rozleniwienia. 
Już po raz kolejny, dwa turnusy wypoczynku 
w miejscu zamieszkania, obfitowały w moc 
atrakcji.

W czasie pierwszego turnusu młodzi 
podróżnicy mieli okazję zwiedzić nasze 
piękne Pomorze Zachodnie. Podczas 
wycieczki do Międzyzdrojów, słynnego na 
cały kraj kurortu, zobaczyliśmy, między 
innymi: najwyższe wzniesienie klifowe w 
Polsce - Wzgórze Gosań o wysokości 94 m 
oraz jedną z największych atrakcji 
miejscowości - molo, o długości 395 m.

W czasie wycieczki do Muzeum Kultury 
Ludowej w Osieku nad Notecią mieliśmy 
okazję poznać zwyczaje panujące na polskiej 
wsi na przełomie XIX i XX w. Zobaczyliśmy 

D z i e ń  z a k o ń c z y l i ś m y  w s p a n i a ł y m i  
kiełbaskami z grilla.

Drugi turnus okazał się być równie 
ciekawy, za sprawą wspaniałych wypraw. 
Tym razem odwiedziliśmy ruiny Zamku 
Templariuszy Drahim w Starym Drawsku, 
uroczo położonej wiosce na przesmyku 

linie produkcyjne mogliśmy co jakiś czas 
skosztować jadących na taśmach cukierków. 
Była to najsłodsza wycieczka w czasie tych 
wakacji. Po zwiedzaniu mieliśmy czas na 
zakupy w sklepie firmowym oraz zabawę na 
świeżym powietrzu. Po smakowitym 
obiedzie wróciliśmy do Szczecina.

 Przekonaliśmy się także, że we własnym 
mieście można równie świetnie się bawić i 
odkrywać jego piękno. Zwiedzaliśmy, więc 
najciekawsze miejsca Szczecina, bawiliśmy 
się w Parku Trampolin oraz poznaliśmy 
historię naszej matki Ziemi poprzez udział w 
warsztatach oraz zwiedzaniu Muzeum 
G e o l o g i c z n e g o  U n i w e r s y t e t u  
Szczecińskiego. Wakacje to również czas na 
odrobienie kulturalnych zaległości, czemu 
miały służyć wizyty w kinie.

Ostatnim akcentem półkolonii była 
wizyta w najnowszym punkcie  na 
turystycznej mapie Szczecina - Morskim 
Centrum Nauki. Na trzech poziomach między jeziorami Drawsko i Żerdno. Aż do 

XVIII w. mieścił się tu gród słowiański, potem 
Komandoria Joannicka, polskie starostwo 
drahimskie i brandenburka domena. Kres 
świetności położyło spalenie zamku przez 
wojska rosyjskie w 1759 r. Podczas wizyty 
poznaliśmy obyczaje, poczuliśmy historyczną 
atmosferę oraz zasmakowaliśmy specjałów 
kuchni rycerskiego zamku. 

Mieliśmy okazję przeżyć prawdziwą 
wojskową przygodę w Parku Rozrywki 
"Kajtur-Poligon", w Chełmie Gryfickim 
k/Trzebiatowa. Wzięliśmy udział w "Operacji 
Integracja - Klucz do sukcesu" - 4-ro 
godzinnej wspanialej zabawie. Gra była 
skonstruowana w taki sposób, by konieczne 
było podjęcie współpracy pomiędzy 
uczestnikami, dla osiągnięcia określonego 
celu i zwycięstwa. W programie było ponad 

30 zadań w tym: biegi na orientację, 
strzelanki, wspinaczka, rozwiązywanie zadań 
logicznych,  poszukiwanie  skarbów,  
budowanie tratw i wiele innych. Najbardziej 
emocjonujący był zjazd tyrolką nad 
niewielkim stawkiem. Niektórym udało się 
"wykąpać".

Kolejnym punktem naszych wakacyjnych 
wycieczek był Zakład Produkcji Spożywczej 
Dobosz w Trzebieży, gdzie produkuje się 
wyśmienite słodycze. Podczas zwiedzania 
Zakładu mie l iśmy okazję  zobaczyć  
poszczególne etapy produkcji różnych 
słodkości, w tym mleczka w czekoladzie oraz 
lubianych przez nas krówek. Niektóre etapy 
produkcji odbywają się ręcznie. Zwiedzając 

wiejskie chałupy, budynki gospodarcze, 
wiatraki, remizę strażacką, kuźnię oraz 
tartak. Własnoręcznie robiliśmy masło, 
które później smakowaliśmy na kromce 
świeżego chleba. Było przepyszne.

Z w i e d z a j ą c  M i ę d z y r z e c k i  R e j o n  
U m o c n i o n y  p r z y s w o i l i ś m y  s o b i e  
ciekawostki II wojny światowej. Niezwykłe 
fortyfikacje budowano w latach 1934-39. 
Miały zabezpieczać Niemcy przed polskim 
wojskiem idącym na pomoc zaatakowanej 
Francji. Przeszliśmy podziemną trasę, która 
pozwoliła nam poznać budowę fragmentu 
jednego z zespołów warownych, z jakich 
składał się MRU. Niesamowite wrażenie 
wywarł na wszystkich potężny system 
podziemnych korytarzy, znajdujące się w 
nich torowiska kolejki elektrycznej i boczne 
tunele prowadzące do obiektów obronnych z 
pancernymi kopułami na powierzchni. 

Centrum poznawaliśmy zagadnienia 
związane z morzem. Zwiedzając wystawę 
mogliśmy rozwikłać zagadki portu, w 
pobliżu którego mieszkamy. Nasi młodzi 
modelarze zobaczyli  l iczne modele 
żaglowców i statków cywilnych, choć 
największym zainteresowaniem cieszył się 
film pokazujący kolejne etapy budowy 
żaglowców w butelce. Wiele zabawy było w 
dziale związanym z wodą, gdzie wszyscy 
mogli się trochę pochlapać. Bardzo 
ciekawym przeżyciem był symulator 
sztormu o sile 10 w skali Beauforta.

Po tak przeżytych wakacjach, łatwiej 
będzie nam wrócić do obowiązków 
szkolnych, a miłe wspomnienia wypełnią 
smutne, długie jesienne wieczory.
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